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„Nowa Reforma" wychodzi a \ a rązy aziennio.
Narnei p o r a n n y  wychodzi codziennie z wyjątkiem poniedziałków i  dni poświąteMOfflJi, 

numer p o p o i  d n i o w y  codziennie z wyjątkiem niedziel i dni Świątecznych.
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W  Auatro-Węgrzech:
> jednorazową przesyłhą poozt. 
z dwnraeową n Ł „

W  Państwie Niemieckiem . . .
W  innych państwach . . . .
'Prenwnerate i  ogłoszenia  (inseraty) nprasza się nadsyłać wprost do A d m in E s tra c y ł

„N. Reformy" w Krakowie.
Uedakcyai ul. Jagiellońska 10. Administracya: ul. św. Anny 3. 

fe .e fon  Redakcyi 41. Administracyi Nr 2 4 1 . Dla rozmów zamiejscowych 1S7Ł 
Nr rach. poczt. Kasy oszczęd. 867.484.

R ękopisów  n a d sy ła n ych  R ed a k cya  n ie  z iw a ca .
W e Lwowie sprzedaż numerów po 12 hi.: w Biurze dzienników S. S oko łow sk ie£ 0( 

ulica Jagiellońska 3 i w Biurze  Plohna, ulica Karola Ludwika 9.

C ena n u m e ru  1 0  hal., z  p r z e s y  łk ą  pocztowa, 1 2  hal. W fD M lR  P O R A ®  H E

P p e a r e J S Ł e i p a t ą  p r z y j m u j ą :

zamiejscową i Administraoya „Nowej Reformy“ i wszystkie urzędy pocztowe; miejsca* 
w ą : A dm inistracja „Nowej Reformy*. — Główna trafika w R y n k a  — Agencya J . Hopcasa 
i A. Salomonowej, ni. Szczepańska 9; Biuro dzienników M. Hnpczyca, ul. Jagiellońska 7;

Trafika w Sukiennicach.
Zamiejscową prenumeratę i ogłoszenia (inseraty) przyjmują: We Lwowie Biura 
dzienników. A. Buchstab, ul. Karola Ludwika 21, S. Sokołowski, ul. Jagiellońska 3. — 
W  Jarosławiu A. Amster. — W  Tarnowie M. Rockach. — W  Wiedniu Herman 
Goldschmied (sprzedaż oddzielnych numerów), I. Wollzeile 6. — M, Dukes Naohfolger, 
Haasenstein & Vogler (także w Hamburgu. Frankfurcie n. M., Berlinie, Lipsku, Bazylei 
i Wrocławiu). — R, Mosse (także w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdzo). — 
H. Schalek (Wollzeile). — W  Paryża Societe Mutuelle de Pnblicitó A. L o r e t  te, directear,

61 Rue Rcugomont. «,
Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje Administracya „Nowej Reformy" za opłatą od miejsca 
wiersza drobnem pismem (petit) za pierwszy raz 24 h . , za każdy następny raz 18 h. — 
Nad esłane po 80 h. od wiersza. — Głosy publiczne po 2 kor. od wiersza. Układ 
tauelaryczny, cyfrowy, skomplikowany, pierwszy raz 40 h. — Załączniki do „Nowej Re­
formy* (prospekty, cyrknlarze, ogłoszenia i t. p.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 eg*, 

dla zamiejscowych, a 1 kor. cd 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów.
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Komunikat sztabu a ustro-wigierskiego.
(Telegram c. k. Biura korespondencyjnego.)

Wiedeń, 3 maja,
Urzędowo ogłaszają 2 maja:

1 W Królestwie Polskiem nieprzyjaciel został w kilku odcinkach odparty ze swoich prze­
dnich stanowisk. Nasze wojska dostały się przytem miejscami aż do linii nieprzyjacielskiej 
pozycyi głównej.

Na ironcie w Galicyi zachodniej i w Karpatach żywa walka działowa. Na wyżynach mię­
dzy Orawą a doliną Oporu wojska nasze odparły nowe gwałtowne ataki rosyjskie, wzięły 200 
luozi do niewoli, w końcu przeszły same do ataku i zdobyły po zaciętej walce silny rosyjski 
punkt oparcia na wschód od wyżyny Ostry, Kilkuset Rosyan twzytem dostało się do niewoli. 
Zdobyto przytem karabiny maszynowe.

' W Galicy; południowo wschodniej i ua Bukowinie niania żadnych zmian.
Zastępca szefa sztabu generaln., v. H o f e r, T w  

marszałek polny porucznik. 
------------------------------o------------------------------

*

Konuirimat naczelnego kierownictwa armii niemieckiej.
(Telegram c. 6. Biura korespondencyjnego.)

B ern u , 3 maja.
" Suro Wolffa ogłasza. W iol®  główna kw atera, 2 maja 1.915

t -as x

Wschodni teren wojny.
Nasze operacye w północno-wschodniej Rosyi poczyniły dobre postępy. —  Koło Szaweł 

wzięto znowu 400 Rosyan do niewoli. W pościgu za uciekającymi Rosyanami dotarły niemiec­
kie oddziały czołowe do okolicy na południowy zachód od Mitawy. — -

Rosyjskie ataki w okolicy Kai wary! zostały w śród ciężkich strat dla nieprzyjaciela od­
parte. 300 Rosyan pozostało w naszych rękach.

* ***** ’  £  i

Zachodni teren wojny.
We Fiandryi usiłował nieprzyjaciel po bardzo silnem przygotowaniu terenu przez artyle- 

ryę, zaatakować ponownie naszą nową pozycyę na północny wschód od Ypern; Francuzi zaata­
kowali przestrzeń między kanałem i drogą Ypern—St. Julian, Anglicy zaś na wschód stam­
tąd. Usiłowania ich spełzły zupełnie na tiiczeui, zwłaszcza wobec naszego barazo skutecznego 
ognia flankowego i na tyły z okolicy Broortseinde i Veldhook. Trzy karabiny maszynowe po­
zostały w naszem ręku.

W Argonach uczyniły nasze ataki na północ od Le Four de Paris dobre postępy. Mimo 
najgwałtowniejszej obrony stracili Francuzi kilka okopów sirzeleckich i 156 jeńców.

Między Mozą a MozeJą przyszło do gwałtownych walk tylko w Lesie Kapłańskim, gdzie 
Francuzi kilkakrotnie w wielkich masach atakowali. Odparliśmy te ataki, które wielokrotnie 
doszły aż do naszych okopów, wśród ciężkich strat dla nieprzyjaciela i wzięliśmy 90 jeńców.

Wczoraj uczyniono znowu dwa nieprzyjacielskie samoloty niezdolnemi do walki. Jeden ze 
strzelono kolo Retms, a drugi na północny zachód od Yerdtm zmuszono z pośród eskadry do 
jak najszybszego lądowania. Naczelne kierownictwo armii.

Akcya lotników niemieckich.
(Ted. c. k. Biura koresp.)

Paryż, 3 maja.
»Temps« donosi:
Niemiecki aeroplan przeleciał dn ia 29 kwie­

tnia nad dworcem (towarowym w  Saint Denis 
koło Compiegnc, Aeroplan, k tó ry  przybył od 
strony Lassigny, rzucił dwie łub trzy bomby na 
stacyę sygnałow ą i na  linię telegraficzną. — 
Szkoda jest nieznaczną, ruch nie został prze­
rwany.

Dwa >'gołębic« przeleciały dnia 29 kwietnia 
nad Dunkierką.

\ Amsterdam, 3 maja.
Parowiec »Amcrican« przyjął n a  swój pokład 

koło Nordliinder dwóch niemieckich lotników, 
(których aparat zatonął.

Storpeftfflmle M l i  pniewtów.
(Tel. c. k. Biura koresp.)

Londyn, 3 maja.
Biuro R eutera donosi:
Rosyjski parowiec wiozący ładunek; został 

zatopiony przez niemiecką łódź podwouną ko­
ło wysp Blaskets na zaehodniem wybrzeżu Ir- 
landyi. Załoga została uratow ana i przewiezio­
na na wyspę Valencya.

Londyn, 3 maja.
Biuro R eutera: Storpedowany parowiec rosyj­

ski nazyw a się »Swęrono«. Jech ał on do Ar­
ch a n ie lsk a . Załoga zaledwie miała czas opu­
ścić okręt, nim, Niemcy wystrzelili. Parowiec 
zatonął w  12 minutach.

Londyn, 3 maja.
Biuro R eutera donosi:
Niemiecaa łódź podwodna storpedowała pa­

rowiec »Edale« pojemności 15.000 ton, jadący 
z południowej Ameryki. Załogę przewieziono 
na w y s p y  Poiliy.

Biuro Wolffa do daj u. Podług wykazu Lloyd ft 
parowiec ten ma tylko 3.100 ton. -

Bombardowanie Dunkierki.
(Teł. o. k. Biura koresp.)

Londyn, 3 maja.
>■ Daily NewU donosi z północnej Francyi 

pod datą 1 maja:
Niemcy bombardowali we czwartek Dunkier­

kę. Bombardowanie rozpoczęło się przed godzi­
ną 11 przed południem a .trwało do godziny 3 
po południu, poczem ustało. Więcej niż 60 gra­
natów 30.50 cm. zostało rzuconych do miasta.

Zapanowało wielkie zdziwienie, gdyż nie wie­
dziano skąd pochodzą granaty. Jeden  z grana- 
Sów spadł na 'dach koszar i rozbił dach, inne 
.opadły w różnych stronach m iasta i wyrządziły 
straszne szkody. INO osób, przeważnie obywa- 
tcli, zostało zabitych, bądź ranionych. Ludność 
pospieszyła do piwnie, gdzie setki osób przesie­
działo, dopóki bombardowanie się nie skoń­
czyło. _ m  ,,

Dzisiaj rano przybyło 2.000 zbiegów do Ca­
lais. Mają jeszcze przybyć dalsi ‘.zbiegowie. — 
Wgzoraj słyszano oddalony huk arm at z połu­
dniowego wschodu i z nad wybrzeża.

Paryż, 3 maja. 
Minister m arynarki Augagneur oświadczył 

wobec sprawozdawców w sprawie ostrzeliwa­
nia Dunkierki, żc Niemcy ostrzeliwali twierdzę 
cięzkiemi działami od strony lądowej.

Minister wryrazil się także optym istycznie co 
do obsadzenia Galipoli.

Amsterdam, 3 maja.
Ostrzeliwanie Dunkierki wywołało w  Holami 

dyi wielką sensaeyę, g’dyż było zupełną niespo­
dzianką. Krążą tu pogłoski, że okrętom nie­
mieckim udało się zbliżyć do portu Dunkierki 
i ostrzeliwać miasto. i *rj.

tirauaty 38-ceniymatrawe 
7 niemieckich linij.

y  Wiedeń, 3 maja.
»N. Ur. Uresse« donosi:
Wedle doniesień agcncyi Hawasa o ostrze­

liwaniu Dunkierki, można ustalić, że nieprzyja­
ciel strzelał do miasta granatami 38 centyme­
trowymi. 'Rod.ezas tego ostrzeliwania zdołał lot 
wywiadowczy angielskich i francuskich hyd.ro- 
planów (Stwierdzić, że niema żadnych niemiec­
kich okrętów na wysokości Dunkierki. Eskadra 
niemiecka z dziesięciu małych eta tków  stała 
przed Ostendą.

G ranaty, wystrzelone na Dunkierkę, pocho­
dziły z dział, które wyjechały na front linij nie­
mieckich.

Komunikat głównej kwatery tureckiej.
(Telegram c. k. Biura Jkorespoadescyjaego.)

, A . Konstantynopol, 3 maja.
Doniesienie agencji telegraficznej »MU1k  pod datą. 1 maja.
■Główna kw atera donosi:
Wczoraj próbowało lewe skrzydło nieprzyjaciela, które przez kilkakrotne nasze ataki zo­

stało wyrz.iCL.fse ?.e stanowisk koło Kabatepe w kierunku północnym ku A ii bum u, posunąć 
się naprzód, aby się wydostać z pod działania skutecznego naszej artyleryi z flanki. Zostało 
ono ponownie przez atak na bagnety naszych żołnierzy odrzucone do swych pierwotnych sta­
nowisk na wybrzeżu

Nieprzyjaciel, który wylądował na miejscu chienioncm na wybrzeżu koło Sed-il-Bar ! 
mógł ssę udać do okopów, obecnie znajduje się w sytuacyi nie do utrzymania z powodu ognia 
naszej artyleryi od strony anatcłijskiej.

Australska łódź podwodna »A. E. Ii,« została przed kilku dniami przez nasze okręty wo­
jenne zatopioną, gdy się chciała przedostać na morze Marmara. Trzech oficerów i 29 ludzi za­
łogi wzięto do niewoli. ,g .

p, Nieprzyjacielski aeroplan został nodezas gdy przelatywał nad zatoką Aiexa.^drette, uszko­
dzony przez nasze strzały i spadł do morza. Rozbity aeroplan został wyłowiony przez krążo­
wnik, patrolujący na tem wybrzeżu -  ■ ——.—— —r*-"

B ia ła  k s ię g a .
(Tel. c. k. Biura koresp.)

\ B erliii, 3 maja.
„Nordcl. Alłg. Ztg.“ . donosi o nowem wydaniu 

niemieckiej Białej Księg-i, która w dalszym ciągu 
ogłasza dokumenty, odnoszące się do zajść dyplo­
matycznych przed wybuchem wojny i przedstawia 
starania Niemiec, czynione u Anglii celem utrzy­
mania pokoju..

Car w jńesne.
Sofia, 3 maja.

Car przybył we środę do Odessy. Przed mia­
stem odbyła się wielka parada wojsk, które 
m iały następnie być przeprowadzone na okrę­
ty. Ludzie, k tórzy  widzieli cara z pobliża, tw ier­
dzą, że okazywał wielkie zmęczenie i znacznie 
się postarzał. IV mieście przeprowadzono nad­
zwyczajne środki ostrożności. Żołnierze otrzy­
mali tysiące obrazków. . -

Z pobytu cara we Iwowm
Petersburg. Petersburska Agencya donosi: 
Car w towarzystwie wielkiego księcia Miko­

ła ja  wyjechał z Przemyśla samochodem i przy­
był do Lwowa po poludnim ~~'v' ' ^  '~r'

Car zwiedzał dokładnie miasto samochodem 
i  udał się na Zamkową górę, gdzie pieszo do­
szedł do samego szczytu i przyglądał się pano­
ramie miasta. W  objedzie, wydanym w pałacu 
generał-gubernatora Bobrinskiego, brali udział 
oprócz cara i Mikołaja Mikołajewicza, książę 
P iotr Mikołajewicz i Aleksander Mikołajewicz, 
dalej książę Oldenburg, wielkie księżniczki Kse­
nia, Olga i Aleksandrówna, minister dworu i 
członkowie świty.
_ Wieczorem udał się car na  stacyę, ,

S- "
/ >
Car opuścił Lwrów o godzinie 11.

©  D a s? S 5 & 2£ © !& .
(Tełegr. c. k. Biura koresp.)

Konstantynopol, 3 maja.
Przybył tu św iadek .naoczny 7, Dardanclów i 

podaje w »Ikdamie« opis wszystkich walk lądo­
wych:

Dnia 25 kw ietnia o 4 rano rozpoczęła flota 
nieprzyjacielska .straszne bombardowanie oko­
licy K abatepe. W  godzinę później udało się 
nieprzyjacielowi pod osłoną ognia swoich okię- 
tów wojennych wysadzić wojska n.a ląd. Zanim 
lądowanie to  ukończono, wojska nasze przeszły 
do a taku . Walczono z jak  najw iększą zacięto­
ścią. Nieprzyjaciel bronił uporczywie swoich po- 
zycyj, podczas gdy woj-ska nasze starały  się 
wciągnąć je do wnętrza, aby je tam  łatwiej zni­
szczyć. Nieprzyjaciel unikał togo i nie postępo­
wał naprzód. ' -

W ałki koło K abatepe były w pełnym toku, 
gdy nieprzyjacielowi udało się także koło Sed- 
ił-Bar, Sigchłndere i Kum-Kale wysadzić woj­
sk a  na  ląd. Ale także tam .spotkały się one z za­
ciętym  oporem i nie mogły wcale postąpić na­
przód. W aleczność wojsk tureckich była tak ,

wielka, żc jednej kompanii udało się półtora 
batalionu nieprzyjaciól zepchnąć w morze.. Pod­
czas g"dy nieprzyjaciel uporczywie bronił swoich 
pozycyj, jego ok rę ty  wojenne słały  ze wszyst­
kich stron straszny grad granatówr. W alki trw a­
ły  cały dzień i część nocy, aż około północy 

| wojska tureckie świetnie przeprowadzonym a- 
, takiem na bagnety wyparły nieprzyjaciela i 
część jego wojsk zrzuciły do morza.

Dnia 26 kw ietnia rozpoczęły okręty  nieprzy­
jacielskie .znów silne bombardowanie. W alki 
lądowe trw ały jeszcze cały dzień i .całą noc. 
Sionce wschodzące w  dniu 27 kwietnia już o- 
promieniało zwycięstwo tureckie. W  ciągu 
przedpołudnia woj sika tureckie wykonały stra­
szny a tak  na bagnety i zmusiły nieprzyjaciela 
koło Sigchindere do ucieczki. Żołnierze nieprzy­
jacielscy uciekali w panicznym popłochu, że 
deptali własnych towarzyszy. Tylko małej czę­
ści udało się wrócić do łodzi.

■Tego samego dnia nieprzyjacielskie *siły wo­
jenne, które obsadziły były Kabatepe', zostały 
przez nas osaczone i poniosły ogromne stra ty  
■od naszych karabinów maszynowych, poczem 
rozpoczęły uciekać. Wielu poddawało się ma­
sami. ■ < ,

We środę 28 kwietnia udało się nieprzyjacie­
lowi pod osłoną wszystkich jego okrętów  wro- 
jennych wysadzić jeszcze pewną liczbę wojsk 
na ład i wałki rozpoczęły się na nowo. Kontr- 
torpedowiec nieprzyjacielski, dwa parowce 
transportowe i jeden okręt dla hydroplanów za­
tonęły, dwa krążowniki uszkodzono. Świadek 
nao.czny oblicza zabitych żołnierzy nieprzyja­
cielskich a a  10.000, podczas gdy Turcy mieli 
tylko małą liczbę zabitych i stosunkowo małą 
rannych. ^  t

Konstcutynopo!, 3 maja.
Agencya telegraficzna Mili i nazywa wiado­

mość Agencyi liawasa o zajęciu półwyspu Ga­
lipoli i o zabraniu do niewoli 5000 żołnierzy tu ­
reckich i 10 niemieckich oficerów śmiesznym 
wymysłem.

Konstantynopol, 3 maja.
Podług prywatnych wiadomości z Dardane- 

low wojska tureckie zatopiły wrczoraj kilka ło­
dzi, na które się nieprzyjaciel był schronił. — 
Nieprzyjacielskie okręty wojenne, k tó re  chcia­
ły k ryć piechotę swoją, zosta.y przez granaty 
bateryj tureckich Idlkalrrcuiie trafione i zmu­
szone do cofnięcia się.

Jeden lotnik turecki rzucił z powodzeniem 
bomby na nieprzyjacielskie okręty.

Ostateczne żądania Japonii.
(Tel. c. k . B iura koresp.)

Petersburg, 3 maja. 
»Riecz« donosi z Tokio:
Ostateczne żądania Japonii, potwierdzone 

przez cesarza japońskiego są następujące: 
Polityczne przywileje w Mandżuryi południo­

wej, w Mongolii wschodniej, Szantung i Fiitien.
Jako  życzenia japońskie postawiono przyję­

cie japońskich doradców ’ w sprawcach admini­
stracyjnych, finansowrycl) i wrojśkowrych, upra­
wnienie do nabyw ania własności ziemskiej na 
szkoły japońskie, szpitale, świątynie, urządze­
nie wspólnej japońsko-chińskiej policyi, naby- 
wmnie przez Chiny 50 proc. m aleryału wojenne­
go wr Japonii albo zbudowanie arsenału przez 
japońskich techników z użyciom matcwyalu ja ­
pońskiego. Dalsze życzenia Japonii dotyczą u- 
prawnień co do budowy różnych linij kolejo­
wych i zbudowania portów, doków i kolei żela­
znej w Fiitien, -oraz poz.wolenia na. swobodną 
propagandę buddaizmu.

P rasa w Tokio wywodzi, że sytuacya jest po­
ważna i k ry tyku je zarządzenia rządu, k tóry  
wszystko chce osiągnąć tylko w drodze dyplo­
m atycznej. W Japonii odbyw ają się zgromadze­
nia, na których nchwmlają się rozolucye, żąda­
jące energicznych zarządzeń przeciw- Chinom. 
Odnośna petyeya, wr której żąda śię katego­
rycznej odpowiedzi ze strony Chin, zasiała wię- 
eżona ministrowi spraw zagranicznych.

<- Frantya wobec aktyi Japonii.
Paryż. »Temps« roztrząsa .rokowania japoń­

sko chińskie i oświadcza z ubolewaniem, że J a ­
ponia wolała zajmować się własnymi interesa­
m i niż inte;nveniowrać w wmjnie europejskiej. 
Japonia wyzyskuje sytuacyę, aby uzyskać no­
we zdobycze w Chinach. W ielkie mocarstwa 
muszą z rezygnacyą przypatryw ać się tej czyn­
ności Japonii i nie mogą z powrodu obecnych 
stosunków wstrzymać tej ąkeyi.

Trzeci Maja w Krakowie.
Kraków, 3 maja.

Miasto nasze obchodziło wczoraj wiekopomną 
rocznicę K onsty tucji Trzeciego Maja. Ciężkie 
warunki, w jakich społeezen.stwro nasze obecnie 
żyje, złożyły się na to^że w tym roku ram y tej 
narodowej uroczystości były skromniejsze, niż 
w latach poprzednich, wr latach  pokoju. W tym 
roku odpadł uroczysty pochód na "Wawel, w 
którym  zawrze brało udział całe miasto, odpadł 
udział „Sokoła" i  młodzieży gimnazyalnej, bra­
kło szarych mundur#wr sokolich. Jedni z nich 
walczą w regularnej armii, drudzy wr Legionach. 
W tym  roku nie było również dek o rac ji miasta 
ani chorągwiami ani nalepkami T. S. L.

Niemniej jednak dzień wczorajszją poświęco­
ny pamiętnej rocznicy narodowej, minął wśród 
podniosłego nastroju. Dzień b y ł . prześliczny, 
ciepły, pogodny. Od samego ranka ruch w  mie­
ście b j i  niezwykłe ożywionju Przed godziną

dziewiątą tłum y publiczności spieszył" do ko­
ścioła N. P. Maryi, gdzie staraniem m iasta 
K rakowa o d b jio  się uroezj-ste okolicznościowe 
nabożeństwo. — Nabożeństwo odprawił ks. ar­
cybiskup Symon wr asysteneyi duchowieństwa. 
W presbiteryum  zajęli miejsca: R ada m. K ra­
kowa z prezydentem  dr. Leo na czele, senat 
akadem icki z rektorem  dr. Kostaneckim , repre­
zentanci T. S. L. z prezesem dr. Bandrowskim, 
szef krakowskiego oddziału N. K. N. poseł Sro­
kowski, liczni naczelnicj' władz autonomicznych 
i państwowych, cechjr krakow skie, przedstawi­
ciele krakow skich stowarzyszeń oświatowych 
i kulturalnych, w eterani z 1863 roku, młodzież 

j  szkolna, ochotnicza i m iejska straż ogniowa, 
jwreszcie bardzo liczna publiczność. W spaniały 
jkościół N. P. M arji zapełnił się po brzegi. Pod- 
|Czas mszjr śwr. soliści i chór męski pod batutą 
prof. Walewskiego wykonał szereg pieśni, mię­
dzy innemi chór męski odśpiewał Gorczyckic- 
go „Gaudę m ater Polonia", oraz Garbusińskic- 
go „Bogarodzicę", modlitwę Legionów do słów 
E. Bied era, wueszcie )Valewskiego „Modlitwę" 
do słów Słowackiego. Podczas nabożeństwa pa­
nie zbierały wr kościele składki na T. S. L. i I.e- 

j  8‘iony.
j  Po mszy śwr. wyszedł na ambonę gwardyan 
, OO. Reformatów" O. Jan ick i i wygłosił podnio­
słe okolicznościowa kazanie. „W  smutnych, 
ciężkicli czasach — mówił wjunowmy kaznodzie­
ja —  obchodzimy dzisiaj 124 rocznicę Konsty­
tu c j i  Trzeciego Maja. W alki rozpętały się nie­
mal' nad całą Europą, wystraszona ludność o- 
puszcza swoje siedziby i idzie wr dal na niepewne 
jutro,, na nędzę i głód, ziemia zaś nasza cała o- 
k iy ta  krwi, ognia i łez całunem

.Stanowi ta  K onstytucya jedną z najoiękniej- 
szj-cłi k a r t (naszych dziejową k tó ra  całej Polsce 
słuszną przynosi chlubę. Słusznie więc ̂  czyni 
nasz naród, że święci pamięć tej dziejowej chwili 
z całą czcią i uroczystością, na jaką  zdobyć mu 
się wroliio. Zostanie ona po wszystkie wieki ży- 

iwem świadectwem dojrzałości politycznej na­
rodu, który, zawsze przez wrogów o bezrząd 
był pomawiany.

Mówca w" dalszym ciągu wykazał znaczeni*, 
katolicyzm u dla naszego życia Umysłowego, mo­
ralnego i historycznego, poczem wywodził:

Duchem K onstjducyi 3 Maja Polska dotąd ży­
je. Dowodem tego są te zapasy Krwawe, w któ- 
rych wralczą dzisiaj bohatersko za ojczyznę naj­
szlachetniejsi z jej sjmów o nieyrrzedawniono 
jej prawa. Dowodom ukochanie gorące ojczyzny 
naszej, poświęcające i mienie i żjrcie na jej u- 
sługi, dowmdem poczucie gorące narodowm, k tó ­
re tak , jak  uczyniło z posłów 4-letoiego Sejmu 
bohaterów", tak  dzisiaj przez ostrze miecza a 
morze krwi naród na najwyższo wyżyny prowa­
dzi i poznać mu daje, co było złem u nas, a co 
powinno ł.yć dobrem w przyszłości narodu.

' Przeszło już w tradycyę, iż rocznica Konstytu-j 
cyi Trzeciego Maja jest dniem, poświęconym kwe­
ście na T. S. L. W tym roku wojny wyjątkowo 
doroczną zbiórkę na Trzeciego Maja urządził w 
Krakowie wspólnie z Tow. Szkoły,Ludowej Na- 
ezelny Komitet Narodowy z tem, że.i>olow"a do­
chodu przeznaczoną, została na cele T. S. L., a 
połowa zaś do rozporządzenia" N. K. N. na rzecz 
superarbitrowanych legionistów, jako też wdów 
i sierot po legionista cii.

Już od godziny 8 rano przy stolikach przybra­
nych w kwiaty, siedziały niestrudzone panie, kwe­
stujące o datki. Również młodzież z puszkami T. 
S. L. przechodziła wrszjrstkie ruchliwe ulice, plan­
ty i place, zbierając ofiary od przechodniów". Zbie­
rano także na Błoniach oraz na festynie w parku 
Jordanu, wreszcie po kawiarniach i reslauracyacli.

Prawdopodobnie dzień wczorajszy zasilił w zna­
cznym stopniu dochody T. S. L. i N. K. N., gdyż 
prawie nikt nie uchylał się od złożenia cliocby naj­
sk rom nie jszego  podatku narodowego. W tym roku  
nie sprzedawano przy stolikach kokardek o bar­
wach narodowych, tylko odznaki papierowe tak 
z embłamatami T. S. L. jako też Legionów pol­
skich. Sprzedawano też w tym roku odznaki 1. 
S. L., uwalniające od dalszych datków. 1 rzjr sto­
likach można hj"lo nabjrwać w"j"ciawiiictwa N. I\. 
N. i T. 8. L., mianowicie albumy, broszury, pocz­
tówki, odznaki i t. d.

Zbiórce sprzyjała niezwykła pogoda, która u- 
trzymywała się do samego wieczora. Wieczorem 
wszyscy prawie Krakowianie udekorowani byli od­
znakami N. K. N. lub T. S. L. Tak minął pierw­
szy dzień obchodu narodowego święta. Jako dal­
szy punkt w programie obchodu tegorocznego od­
będzie się dziś wr Teatrze miejskim uroczysty wio< 
czór ze współudziałem całego personału teatru 
miejskiego. Wieczór rozpocznie przemówienie p o ­
sła Konstantego Srokowskiego.

*
W Podgórzu ku uczczeniu Lecznicy 3 Maja od­

było się wczoraj staraniem gminy w  kościele pa-, 
rafialnym uroczysto nabożeństwo, odprawione 
przez ks. dziekana Gruszeckiego. Kazanie wygło 
sił ks. J .  Piwowarczyk. W nabożeństwie wzięła 
udział Rada miasta z burmistrzem Maryewskim n- 
raz szerokie kola podgórskiej publiczności. Przez 
cały dzień zbierały uproszone panie w- Podgórzu 
podobnie jak w Krakowie, datki na- rzecz Legio 
nów i T. S. Ł. -w-fiSisć.

B. G A B R Y E L S K A ,  P a ł a c  S p i s k i ,  
KRAKÓW. W ynajm uje i sprzedaje pierwszo­
rzędnych fabryk fortepiany, pianina i harmonie
i pianole za gotówkę lub na spłaty  naw et dwu- 
dziestomiesięczne. Instrum enty używane od cer 
najniższych. W ystaw a obrazów. W stęp wolnj"
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Kraków, 3 maja. "

Następny numer „Nowej Reformy** ukaże się 
'dziś o godz. 2.30 po poł. W razie potrzeby wyda­
my wcześniej nadzwyczajny dodatek.

Z niedzieli. Niedziela wczorajsza, która minęła 
peJ znakiem uroczystości 3 Maja, dopisała niezwy­

k łe  pod względem pogody. Dzień był słoneczny, 
•pogodny i gorący. Od samego rana też wyległ 
■eały Kraków pod otwarte, jasne niebo na zielenie­
jące , słońcem majowem złocone planty. Panie spa­
cerowały w lekkich, letnich toaletach, mężczyźni 
•bez zarzutek. W południe było niezwykle parno 
ji duszno, na krótki czas słońce ukryło się za chmu- 
|iy , zdawało się, że będzie padał deszcz. Wnet się 
jednakże wypogodziło zupełnie i wkrótce tłumy lu­
dzi wyruszyły za Kraków. Gęsto było od space­
rowiczów na deptaku wzdłuż Błoń, na samych 

■■Błoniach, oraz w parku Jordana, gdzie się odby- 
•wał festyn robotniczy, pierwszy w tym roku. Wie- 
;̂ e też osób wybrało się na Salwator, Sikornik, 
Tikały Panieńskie i Bielany. Pod wieczór przy pię­
knym  zachodzie słońca wracały nieprzerwaną falą 
tłumy Krakowian do miasta po rozkoszach św:eże- 
go powietrza.
i W mieście po południu było także rojno i gwar- 
fno. Ruch koncentrował się, jak zwykle, na plan­
tach i po kawiarniach. Takiego ożywienia na mie­
ście nie było już dawno w Krakowie.

. Odczyt „O Konstytucyi 3 Maja“ prof. dra Ku­
trzeby odbędzie się dzisiaj w Sokole o godz. 4 po 
południu. Wstęp 40 hal., dla uczącej się młodzieży 
20 hal. Całkowity dochód przeznaczony na Le­
giony.
i Pierwszy dwumiesięczny kurs pedagogiczny w 
'Krakowie (Rynek gl. 29, II p.). W maju odbę­
dą się następujące wykłady: 4 b. m. prof. Uniw. 
Jagiell. dr J. Morozewicz: »0 znaczeniu mineralo­
gii i geologii*. 5 b. m. prof. Uniw. Jagiell. Buj­
wid: »0 desjmfekcyi i szczepieniach ochronnych*.
< b. m. prof. dr Mojmir: »Znużenie«. 10 b. m. dr 

,H. Sikorska: »Hygiena wieku dojrzewania płcio­
wego*. 12 b. m. prof. dr II. Mojmir: »Wychowa- 
nie dziewcząt*. 14 b. m. prof. Uniw. Jagiell. dr 
Kutrzebą: »Nauka społeczna (obywatelstwa) w
^szkołach*. 17, 18, 20 b. m. p. M. Morecki: »Szko- 
,ły nowego typu (szkoła pracy)*, 3 wykłady. 21 
;b. m. dr H. Sikorska: ^Pedagogia seksualna*. 25 
1 27 b. m. p. M. Morecki: »Wychowanie poza- 
.szkolne*. 28 b. m. prof. Uniw. Jagiell. dr M. Sie­
dlecki: »0 nauczaniu biologii*. 29 b. m. p. Mo­
recki: ^Wychowanie wychowawców*.
• Poza tern odbędą się, o ile na to stosunki lokal­
ne pozwolą, wycieczlr naukowe. Ekskursya w o- 
gr Jzie botanicznym t  pod kierunkiem fachowym 
zapewniona. *

Plaga chrabąszczy. Na plantach i w ogrodach 
ejawiły się już chrabąszcze. Według przewidy- 

.wań roi ików, w obecnym roku przy stałej pogo­
dzie licznie ukazujące się na zoranej roli pędraki 
zapowiadają nową plagę dla naszego drzewostanu. 
Nasze władze krajowe winny zachęcić młodzież 
szkolną, która wskutek zmniejszonej liczby godzin 
nauki ma więcej wolneg o czasu, do tępienia ty cl. 
szkodników. W Niemczech zarządzenie to już obo­
wiązuje.

Lwowianie z Przemyślą. GSłpwo rokicie* do­
nosi: Wśród jeńców z Przemyśla było mnóstwo 
znajomych. We Lwowie bawili: profesorowie po­
litechniki dr Maksymilian Matakiewicz i dr Maksy­
milian Huber, kierownik tamtejszego oddziału lo­
tniczego, ćir Kazimierz Moszyński ze Złoczowa, 
dwaj bracia Strzetelscy, kapitan Zawadzki i w. in.

Obraz zniszczenia Królestwa Polskiego. *Ku- 
ryer Wars z.* donosi: '

Centralny Komitet obywatelski rozpisał konkurs 
na obraz, którego tematem jest wpływ wojny na 
Królestwo (zniszczenie, akcya niesienia pomocy). 
Obraz ma nadawać się do reprodukcyi w .prasie. — 
Udział w konkursie mogą brać wszyscy malarze 
polscy, przebywający w granicach Królestwa Pol. 
Celem ułatwienia malarzom podróży d-o okolic 
zniszczonych, gdzie łatwiej znaleźć odpowiedni 
motyw, oddano do dyspozycyi 500 rubli.

Zmarli:
W Wiednui zmarł ar Leon W e i s s b e r g, je­

den z wybitniejszych lekarzy lwowskich, lekarz 
lwowskiej miejskiej kasy chorych, w 47 roku ży 
cia. Zmarł tragiczną śmiercią osamotnionego wy 
gnańca — w przystępie obłędu targnął się na 
swoje życie.

Bazyli I w a s  k o , żołnierz piechoty, urodzony w 
Małoszkowicach koło Jaworowa, zmarł dn, 1 maja 
w miejscowości Leva na Węgrzech.

Odznaczenia w generalicyi austryackiej. Cesarz 
nadał order żelaznej korony II klasy z wojenną de- 
koracyą za waleczność marszałkowi polnemu-porn- 
cznikowi Jerzemu L e h m a n o w i ,  komendantowi 
8 dywizyi kawaleryi i generał-majorowi W i l l e  rl 
d i ng o w i, komendantowi 32 dywizyi piechoty.

Wojskowy krzyż zasługi II klasy z wojenną de- 
koracyą otrzymał za waleczność marszałek polny- 
porucznik Hugo Habermann, komendant 5 dywizyi 
piechoty.
- Krzyż kawalerski orderu Leopolda z wojenną de- 
koracyą za waleczność otrzymali generał-major 
Władysław Horwath, komendant 27 brygady pie­
choty, generał-major Wiktor Bauer, komendant 8 
brygady kawaleryi i generał-major Wilhelm Lauin- 
gen, komendant 67 brygody piechoty.

Odznaczenia w c. i k. armii. Najwyższe pochwal­
ne uznanie za waleczność otrzymał porucznik re­
zerwowy Stanisław P i w o w a r c z y k  w 18 puł­
ku piechoty obrony krajowej.

Srebrne krzyże zasługi z koroną na wstędze me­
dalu za waleczność otrzymali żandarmi: Karol Jan­
kowski, Michał Branowski, Michał Ostaszewski, 
Jan Opałka, Antoni Zeman i Wilhelm Schlosser, 
wszyscy przy 5 komendzie żandarmeryi krajowej; 
żandarmi Jan Bunda, Fr. Maliński i Jan Ziniewicz 
przy tej samej komendzie.

Srebrne medale I. klasy za waleczność otrzyma­
li: chorąży rezerwowy Jan Uryga, plutotnowi Bro­
nisław Bittner, Jan Długosz, Jan Mokrzycki, ka­
prale Antoni Gryboś, Jan Michalik i szeregowiec 
Jan Potok, wszyscy w 20 pułku piechoty.

Srebrne medale II. klasy za waleczność otrzy­
mali: plutonowi St. Polakiewicz, Józef Wojtas, 
kaprale Władysław Szaszkiewicz, Jan Wojcie­
chowski, frajter Antoni Hołda, Jan Hawełka, Jan 
Kapera, Laib K1 uf ter, Andrzej Pawlikowski, sze­
regowiec Jan Dominik, wszyscy w 20 pułku pie­
choty. - ^  -fc

Bronzowe medale za waleczność otrzymali: fraj- 
trży Piotr Kozera, Mieczysław Mordarski, Józef 
Potasznik, Józef Niedziela, szeregowcy Jan Puto, 
Piotr Brach, Fr. Czyżycki, Jan Frączek, Jan Gą­
sior, Wojciech Górecki, Fr. Gut, Wojciech Hołda, 
Mateusz Jagoda, Ignacy łaszka, Józef Majda, A- 
iojzy Merda, Antoni Nowak, Fr. Plata, Józef Foto 
czek, Jan Śmclcń, Antoni Stawiarski, Wojciech 
Straczyk, Józef Szostak, Fr. Żabówka, Józef Fias, 
Józef Leśniak, Jakób Michałek, wszyscy w 20 pul 
ku piechoty.

~ *
Odznaczenia w Legionach polskich. Od naczel­

nej komendy armii otrzymali pochwalne uznanie 
za waleczność: Alfred L a u n h a r d t  w 2 pułku 
legionów i Fr. S i k o r s k i  w 3 pułku legionów, 
komendanci kompanii; Adam Pawelczyk i Mieczy­
sław R u t k o w s k i ,  komendanci oddziałów w 2 
pułku legionów; Adam Kossakowski w 3 pułku le­
gionów; Mieczysław J e ł o w i c k i ,  Konrad K o ­
s t e c k i  i Włodzimierz Ł a p i c k i ,  wszyscy w 
oddziale artyleryi polskich legionów.

Takie samo uznanie za waleczność otrzymali: 
porucznik pospolit. ruszenia Ludwik K a r c z e w ­
s k i  przy komendzie dywizyi piechoty Nr 34; 
nadporucznik pospolitego ruszenia August T u r o- 
w i c z w 212 batalionie pospolitego ruszenia; nad- 
porucznik pospolitego ruszenia Witold K o t o ­
w i c z  w 11 batalionie saperów.

Lista stra t Nr 168 zawiera następujące polskie 
nazwiska:

Bisztyga Stanisław, porucznik rezerwowy w 89 
pułku piechoty, 6 kompania, Bochnia, Wola Ba­
torska, zabity (26 stycznia 1915); Gaweł Wa­
lenty, chorąży w rezerwie w 17 pułku piechoty obr. 
krajowej, Rzeszów, Palikówka, zabity (9—20 lute­
go 1915); Jaszowski Jan, chorąży w 89 pułku pie­
choty, Gródek Jagielloński, ranny; Orawski Oskar, 
kadet w rezerwie w 17 pułku piechoty obrony kra­
jowej, 7 kompania, zabity (2—4 marca 1915); Pa­
nas Jan, chorąży rezerwowy w 89 pułku piechoty, 
9 kompania, Rawo- Ruska, Poddubce, wzięty do 
niewoli; Paykart. Michał ,chorąży rezerwowy w 90 
pułku piechoty, Jarosław, wzięty do niewoli; Pisz 
Maryan, chorąży w rezerwie w 89 pułku piechoty, 
11 kompania, Kraków, wzięty do niewoli; Praun 
Stanisław, kapitan w 10 pułku artyleryi górskiej, 
ranny; Rączka Edmund, kadet w rezerwie w 17 
pułku piechoty obrony krajowej, 6 kompania, ran­
ny; Roja Jan, porucznik w 17 pułku piechoty boro- 
ny krajowej, ranny; Sanocki Roman, chorąży re­
zerwowy w 90 pułku piechoty, Jarosław, Miękisz 
Nowy, ranny; Szczyrek Jan, chorąży rezerwowy w 
89 pułku piechoty, 11 kompania, Ropczyce, ranny; 
Turkiewicz Mikołaj, porucznik rezerwowy w 17 
pułku piechoty obrony krajowej, Sadagóra, 7 pułk 
piechoty obrony krajowej, ranny.

T eatr miejski w Krakowie.
Poniedziałek 3 maja: „Sułkowski11, „Noc Listo­

padowa11, „Wesele11.
Wtorek 4 maja: „Panna Cloclo11. ~
Środa 5 maja: „Lalka11, operetka Andraua. 
Czwartek 6 maja: „Panna Cloclo11.
Kepertoar teatru ludowego w sali „Nowości**.
W poniedziałek: „Rewolucya w Warszawie11. 

Uroczysty wieczór ku uczczeniu Konstytucyi 3 
maja. a!

D z i a ł  e k o n o m i & i i f .
* Pośrednictwo pracy sezonowej dla gospo­

darstw krajowych. Namiestnictwo, pragnąc zabez­
pieczyć gospodarstwom krajowym potrzebną ilość 
robotników do wykonania robót na roli, wc-zwalo 
Komitet c. k. Towarzystwa rolniczego krakow­
skiego do zbierania zgłoszeń zapotrzebowania ro­
botników sezonowych ze strony pracodawców kra­
jowych i do obsadzania wolnych miejsc w poro-' 
zumieniu z fungującemi powiatoweini biurami po­
średnictwa pracy na podstawie ustalonych i przez 
pracodawców podpisanych kontraktów. Właścicie­
le i dzierżawcy gospodarstw rolnych zechcą prze­
to jak najrychlej zgłosić swoje zapotrzebowania 
sił roboczych do biura c. k. Towarzystwa rolnicze­
go w Krakowie, plac Szczepański 1. 8.

* Pługi motorowe dla rolników. Namiestnik 
przyznał rolnikom, nabywającym pługi motorowe, 
opust 3.000 K z ceny 31.000 K i rozkład spłaty 
na lat 5.

* Narzędzia do siana i nawozu. C. k. Towarzy­
stwo rolnicze krakowskie otrzymało od c. k. rzą­
du większą ilość wideł żelaznych 3 i 4 zębowych 
do siana i nawozu. Widły te będą rozdzielane po­
trzebującym rolnikom przez poszczególne Towa­
rzystwa rolnicze okręgowe w powiatach brzeskim, 
bocheńskim, limanowskim, myślenickim, sądeckim, 
grybowskim (w Nowym Sączu) i wielickim w ce­
nie po 10 h za sztukę. Na powiaty krakowski 
i podgórski widły te będzie rozdzielał Komitet
C. k. Towarzystwa rolniczego w Krakowie, który 
rozesłał do wszystkich gmin obydwóch tych po­
wiatów odpowiedni okólnik celem poinformawania 
ludności o sposobie zamawiania tych wideł. Dla 
ułatwienia rozdziału ma każdy naczelnik gminy 
sporządzić imienny spis wszystkich zamawiających, 
oraz zebrać .przypadające na każdego kwoty. Pod­
pisany przez naczelnika gminy i dwóch radnych 
wykaz przedłoży naczelnik gminy Komitetowi c. k. 
Towarzystwa rolniczego w Krakowie, gdzie po 
złożeniu odpowiedniej kwoty otrzyma asygnatę do 
magazynu Syndykatu rolniczego, skąd będzie mógł 
zaraz odebrać odpowiednią ilość wideł.

Telefoniczne i tel&nflcz te
suMeuieści c. k. Biuro koreip.

z dnia 3 maja.
Nieudala pierwsza jazda.

Bordeaux (Ag. Ilawasa). Spuszczenie na wodę 
nowego nadidreadnoughta. >-LangueJoc« odby­
ło się dziś pTzed południem w obecności ̂ mini­
stra m arynarki, w idu  'senatorów7 i p o s łó w  oraz 
konsulów państw  sprzymierzonych, nadto  m :- 
syi greckiej, k tó ra czuwa nad budową okrętów 
greckich. Spuszczenie na wodę udało- się, ale 
wskutek własnej szybkości ok rę t pojechał aż 
do przeciwległego brzegu, rozbił po drodze łódź 
i zabił trzy osoby. Minister m arynarki wygłosił 
mowę, k tó rą  przyjęto z zapałem. Wieczorem 
»Langue d o-c « wyswobodzono.

Rewizya umów o dostawy.
Lyon. »Le Nouvelliste« donosi z Paryża: W 

IzDie wniesiono ustawę, podług której wszyst­
kie przez publiczną adm inistracyę zawarte pod­
czas wojny umowy o  dostawami m ają być zba­
dane przez komlsyę rewizyjną.

Ograniczenie ruchu w kanale.
Kopenhaga. K orespondent ^Berlińsko Tiden- 

de« z flolandyi donosi sw m u  pismu, że Ar.g 
cy zamknęli łańcuchami drogę wodną n a  Ka* 
nalo w punkcie, gdzie sto i okręt ogniowy *  
lofer Sandosiban* a  ruch okrętow y .z morza 
Północnego do Kanału skierowali do okolic na 
zachód od tego okrętu

Przed zwołaniem parlamentu włoskiego.
Rzym. J a k  dzienniki donoszą, R ada mini­

strów zajm owała się sprawą blizkiego podjęcia 
robót parlam entarnych. R ada ministrów upowa­
żniła prezydenta- ministrów Salandrę, aby w tym 
kierunku porozumiał się z prezydentem  Izby. , 

Okrucieństwa serbskie w Nowej Serbi*.
Sofia. Agencya teelgraficzna bułgarska da- 

nosi: R ządy gw ałtu w Nowej Serbii są nadal 
nieznośne dla ludności bułgarskiej, czego do­
wodzi cały szereg faktów  katow ania starców  i 
dzieci oraz porywania kobiet. W szystkie młode 
dziewczęta zostały shańbione przez bolnierzy 
lub podoficerów serbskich.

Załoga zatopionej łodzi ausiralskiej.
Konstantynopol. Zabrana do niewoli załoga 

australskiej łodzi podwodnej »A E BU, składar 
jąca się z  3 oficerów i 29 żołnierzy przybyła 
tu taj.

Odpowiedzialny redaktor:

M icLat K o & o p l ń s i s !
Wydawca:

O s ^ a n .

N a d e s ł a n e .
*  V

(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 
redakcyl.)

Bł. p .

len:. Orliński
długoletni rachmistrz browaru kraVowsk. 

br. Jana Gotza

zmarł dnia 1 maja 1915 nagle na udar 
serca przy pracy, ku ogólnemu żalowi ko­

legów i przełożonych.
O czem zawiadamia

Zarząd browaru.

M a u r y c y  W a c i i s s i
prz?mysłowiec w Podgórzu

po długich i ciężkich cierpieniach zmarł 
w 39 roku życia dnia 1 maja 1915 r.

Pogrzeb odbędzie się dnia 3 m aja o godzi­
nie 4 po południu z domu przedpogrzebo- 
wego cmentarza izraelickiego w rodijórzu. 
Na ten smutny obrzęd w ciężkim pogrążona 

żalu zaprasza
RODZINA

(f^soby przybyłe z Jarosła- 
 ̂ wia lub będące w stosun­
kach listowych z Jarosławiem, 

.upraszam o wiadomości o Aa- 

.loaisa Kwiczał!, właścicielu 
'drukarni. Józef Bandura, 
.Drukarnia Literacka w K ra­
kowie. 3338

.Franciszek Elisiewicz,
“  Kraków, Dietlowska 60, 
prosi o adres BSaryi Woiy- 
( J e c ,  która przebywała w Ho- 
monnie na Węgrzech.

3258 2 2

T g ssaey  © leś, sierżant w 
szpitalu barakowym w M. 

Ostrawie, poszukuje żony swej 
/Teofil! wraz z dziećmi, któ- 
uzy w ostatnim czasie prze­
byw ali w Tarnowie. Ktoby o 
;nich cokolwiek wiedział, ze- 
ichce mi donieść, oraz zawia­
domić żonę moją o mojem 
miejscu pobytu. 3041 5 5

J an Jaciab, k. k. Res.-Mi- 
litSi-Epidemie-Spital, Breit- 

nerstrasse 119, Baden bei 
Wien, poszukuje swojej sio­
stry Anay. 3242

f ' egionista Calic Stanisław
■“  z Gródka Jagiellońskiego, 
poczta połowa Leg. poi. 355, 
prosi swych krewnych i znajo­
mych o podanie adresów.

3233

A ndrzej Kocur, c. k. asy­
stent podatkowy z Kro­

sna, obecnie w szpitalu Czer­
wonego Krzyża, Pożega (Sla- 
vouia), poszukuje swoich krew­
nych i znajomych. 3229

1? egionista Mazij M ichał
z Gródka Jagiellońskiego, 

poczta połowa Leg. poi. 355, 
poszukuje krewnych i znajo­
mych. 3 2 3 4

|||ojsan Hohirss, obecnie 
Marodenhans, Budziszów 

(Bautsch), Morawy, poszukuje 
żony Julii z dwojgiem dzieci 
1 Karoliny Bożen. 3168 3 3

f| s . Jasa Jasińskiego, 
Mikołaja Jasińskiego, 

Antoniny Jasińskiej, Sr@- 
n ista ra  Lesickiego z La-
;szek Murowanych poszukuje 
Józef Jasiński u Bartnsz ń- 
skiego, Zakopane. 3216

F  Stefami Majcbróway,
9 nauczycielki z Krakowa, 

Sra  Władysława Markow­
skiego z De orzech owa, Teo­
dora JachiEaowiCza z Bie­
cza, poszukuje Kzzfcaierz 
W o jto w icz , Pozsony, Komi- 
tatshausplatz 11/11. 3077 6 6

l e i a n  W o ź n ic k i (Tadeusz 
B anita), poczta połowa 

Leg. poi. 118, poszukuje swmj 
rodziny i prosi znajomych o 
podanie adresów. 3238

£aweł Pedsławski ■ re-
“  konwalescent w Dworcu na 
Morawach (Hof in Mahren), 
poszukuje swojej żony SEa- 
r y a s s iy  (ze Sikorów). 3241

Iffenryk Szeliga, inżynier, 
Tulln bei Wien, Oeschel- 

gasse 16, poszukuje Stani­
sława i Jadwigi Konar­
skich z Kolbuszowej.

3254 2 2

Z a w ia d a m ia m  P .  T . O dbiorców !

Benzyna
nadeszła

Konces. skład benzyny, oliwy maszy­
nowej, smarów i t. p. Tr. Lenert, Kra­
ków, Sławkowska 6. 3304 3 3

Nasiona

M a u t n e r a
do nabycia

FR. L E N E R T
Kraków, Sławkowska 6.

•Min Terem to. MszKa
(Bracia Albertanie)
p osłu gu jący  ubogim

va Krakowie, Kazł&ierz, ulica Kokowska L 43
Telefon 3213

sprzedają najpowszechniej używane meble gięte, wyplatane 
lub z siedzeniem deszczułkowem, t. j, krzesła, fotele, kanapy, 

fcujanki, taborety biurowe i salonowe.
Również przyjmują krzesła do wyplatania, naprawy 

i politurowauia.
Krzesła i stoty da wypożyczania są na składzie. 
Ysyoieraczki kokosowe, oraz własnego wyrobu plecione 

trzcinowe, w różnych wielkościach.
Chodniki kokosowe do kościołów, urzędów na schody, 

korytarze i do przedpokoi. 27 £3 o

Z i M i k ®  Ś W .  M Z l F i ^
ulica Karmelicka 60

dla osieroconych chłopców fandacyi Piotra Michałowskiego, rok zał. 1848 
1434 2 2 ma na składzie:

rośliny doniczkowe, cyklameny, prymulki palmy w wielkim wyborze 
i t. p., oraz nasiona ogrodowe i pastewne, drzewka owocowe pienne 
i karłowe, krzewy ozdobne. — W ykonuje też bnkiety, wiązanki, kosze 
kwiatowe i wieńce pogrzebowe, dekoracye sal. -w Są do nabycia ziemniaki.

rsse iszak Zych z Kai­
nie vva, p. Tarnobrzeg, o- 

becnie Rekonvalescenten-Abt. 
Rotundę, Wien, II., poszukuje 
legionisty Jaaa Tracza z 
Kalinowa, oraz prosi znajo­
mych o adresy. 3240

J E iB ira s  M ie c z y s ła w , ma-
•* szynista kolejowy z Bro­
dów, poszukuje brata Ładwi- 
fca. sióstr i matki. Ktoby 
wiedział coś o nich, raczy ła­
skawie dać znsć. —  ESarya 
Pietras, Salzburg, Itzling, 
Pflanzmannstrasse Nr 7.

3197 2 2

jfeg ionm ta g z s r g a t  J ó z e f  
z Gródka Jag., obecnie 

§eservesprtal Abt. II, Z. 36, 
Landwehrkaseine, Pisek, Cze- 
cby, prosi krewnych i znajo­
mych o podanie swoich adre-

3232

o żonie swej Melasie i 3 
dzieciach, pozostałych w Po­
toku Złotym. Łaskaw ą wia­
domość prosi przesłać listo­
wnie do Adm inistracji „No­
wej Reformy11 pod W. S.

3231 2 2

J fT o b y  wiedział o miejscu 
“ “ pobytu mieszkańców z 
miasta Hussakowa, powiat Mo­
ściska, raczy łaskawie donieść 
KiikoSajowi Brylińskiemu 
pod adresem p. Anny Bako- 
ticz, Pola (Istrya), Madonna 
della G racie N r 9. 2828b 4 4

Idealny wzmacniający żołądek środek przeczyszczający

D ern to l T a b l e t k i
Sz la isn is pewne i bezbolesne.
Jodna próbka 12 baL, jeden karton 1 K.
Otrzymać można we wszystkich aptekach. J
?kład główny w aptece Aegydius,
Wiedeń, VI., Gumpendorferstr. 105.

W y d a w n ic tw  o

Ł  f r b e & i e r a  l  S p .,  d r  . . i i ®
Biblioteka uniwor^ytetów ludowych 

ł młodzieży szkolnej
ma na celu dostarczanie straw y duchowej garnącym się co
raz bardziej do czjtan ia  szarokitn warstwom ludu. Daje ona
możność zapoznawania się z caŁś ią wybitnvch utworów 
literatury ojczystej, zwŁszcza najnowszej. W małych, tanich 
książeczkach da;e najpiękniejsze utwory ducha polskiego, 
które nii tylko umysłowo, a!e i etycznie podnoszą na duchu 
i rozwi a;ą czytelnika. Ponadto służyć może Biblioteka uni­
wersytetów ludowych, jako podłoże do lektury szkolnej, 
wszystkich klas szkół śre nich, zastępując tem samem zu­
pełny brak polskich wypisów szkolnych.

Ceny w koronach po: 13 h } i o  h, 20 h, 32 i),
40 h, 50 b, 60 h, 80 b.

Ceoa dotąd wydanych 175 tomików wynosi K  44-54. 
(Katalog na żądanie darmo).

Skład główuy dla Wiednia w c. k. Nadwornej Księ­
garni M. Perlesa, Wiedeń, I., Seilergasse 4 (boczna 
Gratenu). _  3094 3 3

•  £
Powszechnie znana Z

N a leż y  z w a ż a ć , ażeb y  n a  każde j t a  
b łe .to e z n a jd o y a fo s ię  s ło w o  ..D ą rm o l11

•20U7 10 10

w iwtskLim j
wydaje nadal zarówno Z

d l a  o s ó b  w c i s k o w y c h  
l & k  i  c y w i l n y c h

C. i k. dostawcy nadwornego

Drukarnia Literaefcr w Krakowie, ul. Jagiellońska Kr 10.

P U D E H  I. M Y D Ł O
d l a  n i e m o w l ą t  1 d z i e c i

jest z n ó w  do nabycia 
we wszystkich aptekach i drogueryach.

Należy wszędzię żądać tylko wyrobu Haya 
z marką „Opatrzność".

Cena pudru i mydła po 80 halerzy.
Skład wysyłkowy. Eraherzog Karl Apotbeke, 

Wien, ll„  Ensą sse 23. 90-15 5 5- • x

o w m m
z 4 dań po 3 K 
50 li lub a la 
carte. 678 4 4

Hajpl<;hiiiiejazą m ą h q

pszenna i żytnia
sprzedaje nadal S. Hamburger

i  iw.eatni;? 21.
3303 2 3

D Z W O N K I
elektryczno i  telefony naprawia 

i instaluje z precyzją i tanio

H .  N I E S h d i E J T l Z
optyk i mechanik 

Kraków, ulica Karmelicka 15.
451 10 10

la t 22, przyjmie miejsce wycho­
wawczyni k ie  ci, lab jak  towa­
rzyszka stars/.ej osoby. Wyjedzie 
także na wieś, gdzie również mo­
głaby się zająć domem, jak  i go­
spodarstwem doinowem. Zgłoszenia 
pod „W atśda  W.“ p rz y jm u je  Ad- 
m ia 'str. „N. Reformy11. '  3285 2 2

Chrzelcl |aJ m a

U Ó L K A  HAHDŁOW*
Jagiellońska 9

poleca przednie masło duńskie, ora» 
-iledzie pocztowe i holenderskie, na 
piątki moczone. — Ceny niskie. 

3286 2 2

Buchalter-bilansista
samodzielny korespondent polsko- 
niemiecki, piszący na maszynie, zu­
pełnie wolny od wojska, poszukuje 
natychm iast posady. Wilhelm Lal­
ka poste rest. Wiodeń, I, Hanpt- 
Post. 3293 2 0

. PoszuKaie m m  ustaw
i podręczników do egzaminu adwo­
kackiego (apelacyjnego) na czas 
wojny za odpowiedniem wynadgro- 
dzeniem. Ustawy w tekśoie polskim. 
Zgłoszenia pod Dr J. H. przyjmuje 
Administr. „N. Reformy11. 3309 ,

Nauczyciel muzyki
udziela nauki gry na skrzyp­
cach. W arunki bardzo przy­
stępne. —  W iadom ości udzieli 
N aczelny Zarząd Związku poi. 
naucz, lud., Kraków, Rynek 
główny 27, II p., w godzinach 
od 6 — 7 wieczorem. o o

L e i n l i c
słuchacz lwowskiej szkoły lasowej,
wolny od w,)jska. z praktyką w 

siązęc-ych lasach, poszukuje posady 
leśniczego zaraz. Zgłoszenia pod 
adresem: Tadeisz Opławski, .'otlgó- 
rze, Słowackiego 15. 3J30 3 3

l ó l M a
dwa blaszane z wkładami, dwie szafy> komoda, stół i stołki
obite, kanapa i dwa fotele, parawan, lodownia, wanna i wieszadło do 

przedpokoju, z lustrem  do sprzedania. 3136 3 3

F a la  auhcyfoa. ®ates

Donn spedycyjny

i Uofe
w Krakowie, ul, Andrzeja Potsekiegs 1

poleca się nadal P. T. Klientom do przewozu 
mebli, oraz wszelkich towarów w zakres spe- 
dycyi wchodzącyoh. Przyjmuje także meble 

na przechowanie. 88?-* 3 a

Koni dwie pary
do sprzedania. — Wiadomość: 
ul. Kościuszki 57. 3211 2 2

N o w a

a
w HmtewiB, przy uUw. 9.
Zapei»ic nawy budynek. Kaj- 
Eowsic kąpielowe

i ulepsioue wynalazki.

w u a o w a .
Kabiny o czterech klasach.

Codziennie od godz. 6.30 rano do 
godz. 1 w południe i oa godz. 3 

- po poł. do godz, 8 wieczór.
W niedziele i święta od godz. 

6‘/j rano do godz. 2 po południu.

Dla pań w każdy poniedziałek.
6367 12 12

M apy terenu wojny!
Mapa Królestwa Polskiego, Galicyi, 
Bnkowiny i krajów pogran. w ko­
lorach. Cena 1 K. Mapa terenu 
wojny europejskiej w kolorach. Ce-, 
na 1 K, z przesyłką 10 hal., polec 
35 hal. drożej, po otrzymaniu prze 
kazem wysyła odwrotnie Księgarni! 
D. E. Frisdicina w Krakowie.

3102 3 3

U c ^ e n i c a
instytutu muzycznego udziel? 
lekcyj na fortepianie po przy­
stępnej cenie. Groble 7, par­
ter, na lewo. B. M. 331 25 o

O d  4  k @ r o t )

S e l m i e  d a m s k a
o d  1 k o r o n y

S u k ien k i d ia d z fe c i
przyjmuje się do roootyi 
Ulica Karmelicka 7, II piętro,
kamienica w podwórzu. 710 36 0

Przeciw Oiioier/s
i innym chorobom -epidemi­
cznym niezawodne środki do 
dezynfekcyi: *.
B cssźcrs!, Evcl| FornsaH*
sse, Łysof, Lysoform, Pe* 
roilsaa, karbolo*
we, Kwas barb*5lowy. Wa­
pno c h lo ro w e  j w ie le  
in n y c h  ś ro d k ó w

polecają najtaniej

REIM i SKA
Kraków, Bynek Gt. 1. 37, 

Linia A-B. 1548 8 4
Ezadfia d ia k a m i L  K . G órski.


